
 

VI. CZYTANIE DWÓCH SYLAB  

      TAJEMNICZE IMIONA ZWIERZĄT 
 

1. Samodzielne odczytywanie pierwszych słów - imiona dzieci 

 
​Kiedy przedszkolaki nauczą się rozpoznawać samogłoski, potrafią              

odnaleźć je w słowach zapisanych w ulicznych reklamach, nazwach sklepów                   

i produktów, a nawet w gazetach. Wówczas rodzi się motywacja do                     

poznawania nowych liter i samodzielnego czytania wyrazów. Ważnym               

zadaniem nauczyciela jest wytłumaczenie rodzicom, by nigdy nie podawali                 

nazwy litery, o którą pyta dziecko. Jeśli wskazuje ono na literę i pyta: ​co tu                             

jest napisane? ​lub ​co to jest? należy odczytać całą sylabę, pokazując ją w                          

wyrazie. Po kilkunastu pokazach Maluch będzie umiał wydzielić sylabę i                   

odnajdzie ją w nowych słowach. Wówczas odczuje radość odkrywania                 

znaczeń. Przeżycie to wyzwala myślenie: ​ja umiem! potrafię! mogę sam!                   

Aktywność własna przedszkolaka wyznacza jego rozwój intelektualny i uczy                 

samodzielnego zdobywania wiedzy, niweluje strach przez nieznanym.             

Umiejętność podejmowania wyzwań i zawierzenie własnym możliwościom             

jest niezwykle ważne we współczesnej szkole.  

Z początku dziecko nie zna jeszcze wszystkich paradygmatów sylab, by                     

mogło próbować odczytywać nowe wyrazy. Na tym etapie konieczne są                   

ćwiczenia w czytaniu dwóch sylab, składających się z samogłoski i sylaby                     

otwartej. Najłatwiejsze jest zapisywanie imion (OLA, ALA, ULA, ELA) w                   

oparciu o schemat: samogłoska i sylaba LA. Imiona dzieci są silnie                     

nacechowane emocjonalnie, dlatego właśnie warto zaproponować dzieciom             

ich odczytywanie. Nawet jeśli w grupie przedszkolnej nie ma posiadaczy                   

tych imion, dzieci chętnie z niewielką pomocą nauczyciela stworzą historię o                     

Eli, która nie chciała pić mleka, albo wesołej Uli, właścicielce pieska Asa. 
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Wystarczy umiejętność rozpoznawania samogłosek i jednej sylaby prymarnej, by          

przeczytać jak mają na imię koleżanki z innego przedszkola. Potem można           
zaproponować dzieciom wspólną zabawę w wymyślanie imion. Wówczas        

wprowadzone zostaną także inne, nowe sylaby, których czytanie oparte będzie na           

strategiach prawopółkulowych.  
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​Dzieci czytają zapisane na oddzielnych kartonikach imiona, a potem dzielą                    

je na sylaby, odcinając samogłoskę. To dobry moment do namówienia dzieci                     

na samodzielne kreacje - wymyślanie imion składających się z różnych                   

samogłosek i sylaby z jednego paradygmatu np. - ELO, ALO, ULE, ELI, OLI,                         

ULI,  itp.  

Wyzwolona w ten sposób aktywność własna dziecka pozwala kształtować                   

nie tylko świadomość językową, ale także stymulować uwagę słuchową,                 

słuch fonemowy oraz linearne przetwarzanie języka. Przedszkolak może               

poczuć ważną dla rozwoju intelektualnego radość tworzenia nowych słów.                 

Takie ćwiczenia są istotnym etapem przygotowania do nauki języków                 

obcych.  

Podczas ćwiczeń dzieje się jeszcze coś niezwykle ważnego. Dziecko zaczyna                     

rozumieć, że można zapisać wszystkie słowa, które się pomyśli i można                     

odczytać te słowa, które powstały w umyśle drugiej osoby. To fascynujące                     

odkrycie pozwala dzieciom odczuć magię języka pisanego. 
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2. Bajkowy świat - odczytywanie imion zwierzątek 
 

Przygotowanie do nauki czytania wymaga żmudnych ćwiczeń, szczególnie gdy          
przedszkolak ma nieustaloną lub skrzyżowaną lateralizację, gdy jest lewouszny lub          

lewooczny, gdy należy go grupy dzieci z ryzyka dysleksji. Wówczas liczba ćwiczeń            

powinna być duża, tak by dziecko wyrównało deficyty zmysłowe jeszcze przed           
podjęciem nauki w szkole. 

Tak jak początkujący łyżwiarz musi kręcić ósemki, by w przyszłości zatańczyć na             
lodzie walca, czy uczeń szkoły muzycznej wielokrotnie zagrać gamę, by w           

przyszłości zachwycić koncertem fortepianowym, tak przedszkolak powinien ćwiczyć        

czytanie najprostszych wyrazów zbudowanych z samogłoski i sylaby otwartej, by          
kiedyś czytać ze zrozumieniem trudne teksty, zdobywać wiedzę z podręczników i           

tworzyć wypowiedzi pisemne na dowolne tematy. 
​Dziecko w wieku przedszkolnym jest szczególnie zainteresowane              

wyimaginowanym, bajkowym światem. Tę fascynację warto wykorzystać, by               

kształtować twórcze myślenie i umiejętność bawienia się materią języka.                 

Takie zabawy są warunkiem skutecznego uczenia się języków obcych.                 

Przedszkolaki czytają z radością nowe słowa, wówczas gdy mają one                   

określone, ważne dla dziecka znaczenia, na przykład gdy są imionami                   

biedronek, pszczółek, motylków. 
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​Ilustracje w książeczkach z serii „Kocham czytać” pozwalają nauczycielowi                  

uruchomić dziecięcą wyobraźnię. Przedszkolak potrafi wymyślić opowiadanie             

o biedronce AKA, która chciała się sfotografować na wielkim kamieniu lub o                       

biedronce OKO, która koniecznie chciała się dowiedzieć, co oznacza jej imię. 

Samodzielne odczytywanie imion zwierzątek buduje w dziecku wiarę we                   

własne możliwości i pozwala wykreować radość czytania i wyzwolić chęć                   

podejmowania nowych, trudnych wyzwań.  
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Oto Magda i Miłosz podczas oczekiwania na próbę jasełek, spontanicznie czytają            
sylaby. Czy był to tylko sposób na wypełnienie czasu przed zajęciami? Motywacje            

dzieci nie są tak istotne, ważna jest autentyczna radość płynąca z samodzielnego            
czytania.  

 

 

 

3. Inspiracje 

 
Każde dziecko otrzymuje kartoniki z samogłoskami oraz sylabami z          

spółgłoską „L”. Dzieci rysują portret dziewczynki lub chłopca i wymyślają dla nich            
imiona, którymi podpisują obrazki. Przedszkolaki odczytują wszystkie imiona        

wymyślone przez kolegów. 
Nauczycielka pokazuje dzieciom ilustracje przedstawiające dinozaury, prosi o         

wymyślenie dla nich imion. Rozdaje kartoniki z samogłoskami i sylabami ze           

spółgłoskami z „P” „B” „M” „L”. Przedszkolaki rysują wymyślone przez siebie           
zwierzątka i nadają im imiona.  

  
Po wspólnym wysłuchaniu piosenki „Pomidorek” (słowa H. Łochocka, muzyka M.          

Sawa) nauczycielka rozdaje dzieciom kartki i kredki oraz kartoniki z zapisanymi           

samogłoskami i slabami. Samogłoski mają kolor „pomidorowy”, a sylaby zielony jak           
niedojrzałe pomidory. Każde dziecko rysuje kilka pomidorków i nadaje im imiona           

składające się z samogłoski i sylaby otwartej. Zbudowane słowa dziecko przykleja           
pod ilustracją. Potem dzieci wymieniają się obrazkami i odczytują imiona wymyślone           

przez kolegów. 

 
Wyrósł pomidorek mały i zielony, 
pięknie się rozejrzał na wszystkie strony. 
Tam czerwony goździk, tutaj różę widzi, 
więc się zieloności swojej zawstydził. 
Pomi, pomi, pomidorek 
krasnym okrył się kolorem, 
płaszczyk włożył gładki, nowy 
Pomi, pomi, pomidorowy. 
 
A ten pomidorek dobrze jest nam znany, 
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dobrze jest nam znany, bardzo lubiany. 
Bo i kolor ładny i potrawa zdrowa – 
zupa i sałatka pomidorowa. 

Pomi, pomi, pomidorek 
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